o f w f 
; OWANY 
WIECZORNY ILUSTR A 
ROK V. ŁÓDŹ, PONIEDZIAŁEK, 23 MAJA 1927 R. | _ CENA NUMERU 20 GROSZY. | NR. 142. 


Katastrofa w kopalm 
sowieskiej. 


Moskwa, 23 maia. 
W Radakowie w Zagłębiu Doniec" 
kiem, zawaliła się jedna z kondygnacii 
kopalni. 
Wydobyto dotąd trupy 4-ch sztyga- 
róy i 12 robotników. 


Szofer utopił pasażerkę. 


Tallin, 23 maja.» 
Dorożka samochodowa, jadąca po no, 
wej ulicy portowej, zamiast skręcić na 
most, wiechała wskutek nieostrożności 
szofera, do morza, Pasażerka utonęła 
szofera zaś zdołano uratować. 


Klęska wyborcza endecjiw Warszawie 
Wielkie zwycięstwo P. P. S. i obozu majowego. 


Endecy stracili prawie trzecią część mandatów. 


Do warszawskiej rady miejskiej wybrano trzech łodzian, między in. spółpracownika 
„Republiki* Romana Tomczaka, 


Wynik wybar”” 


Koresp. warsz. „F „etelonu- 
je: 

Urzed”: wyborów do nowej 
rady m w Warszawie zakomimiko 
wano pi«-1e około godziny 10-ej rane, 

Uprawnionych do głosowania było 

626316, 
Ważnych głosów oddano 
329217. 
Nieważnych głosów było 
66578. 


Na zasadzie obliczeń wynika, że 120 
mandatów nowej rady podzielono w na- 
stępujący sposób: r z 

Listą nr. 2 (PPS.) — 28 mandatów 
(dawniej 23). 

Lista nr, 4 
(dawniej 5). 

Lista nr. 5 (Poalej-Sjon) — 3 manda- 
ty (dawniej 2), 

Lista nr, 11 (NPR. prawica) — 2 man 
daty (dawniej 2), 

Lista nr. 12 (ND,) — 47 mandatów 
(dawniej 61). 

Lista nr, 16 (Sjomiści i kupcy żydow,) 
— 15 mandatów (dawniej 20). - 

Lista ur. 18 (Ortodoksi) — 2 manda- 
ty (dzwniej nic). 

Lista nr, 25 (obóz majowy) — 16 man 
datów (dawniej 6). 

Lista monarchistów uzyskała 507 gło 
sów (bez mandatu), niezałeżni socjaliści 
fgrupa Drobnera) 2000 głosów — (bez 
mandey, 


(Bimd) — 7 mandatów 


W m wej rzdzie miziskiej stolicy za 


trzej łodzianie: 
z listy PPS, dr. senator Kcpciński, który 
jednocześnie jest jednym z najpewniej- 
szych kandydatów na prezesa rady miej 
skiej, następnie drugim łodzianinein jest 
p. Roman Tomczak (z listy nr. 25) red. 
„Głosu Nauczycielskiego, oraz p. Tade 


Przymus leczenia chorób 
wenerycznych w Rosji 


pod groźbą więzienia. 


Z Moskwy donoszą: 

Dekret rady komisarzy ludowych 
wprowadził na całem terytorium Puii 
sowieckiej przymus leczenia chorób 
wenerycznych. Dekret przewiduje ka- 
rę zaimknigcia w wieżieniu na czas do 
sześciu miesięcy dla chorych. którzy u- 


| usz Mazurkiewicz 


i zaw, myzuków, 


scana murach. 


(z listy 25) prezes zw. 


Naogół więc można już-stwierdzić na 
zasadzie urzędowych wyrików wyborów 
ogromny spadek wpływów endeckich i 

zwycięstwo grup lewicowych, 


Jak wyglądała Warszawa 


w dniu wyborów. 


Z Warszawy donoszą: 
Wcześniej niż zwykle 
da 
eko było jeszcze do»świtu, 
pustych ulicach krążyły WOŁA 
kłejaczy ostatnich wezwań i odezw. Nie 
zostawiono ani kawałka wolneśo miej 


obudziła się 


Gdy wstawał ranek szary t pochmur 


żeabiegi © 


Z Warszawy dófńoszą: 

Zakończona kampania o skład nowej 
Rady miejskiej w Warszawie czyni ak- 
tulną kwestię zwołania nądzwyczajńej 
sesji sejmowej. Kierownictwa partyme, 
zaprzątnięte wyborami warszawskieme, 
nie zajmowały się tą kwestją poważnie, 


tembardziej, że walka wyborcza w stoti- 


cy wykłuczała możliwość obrad Sejmnt. 

Walka o fotele radzieckie skończona. 
Rodzi się pytanie: co ma się stać z Sej- 
mem ? 

Przypuszczenia, że rząd spowoduje 
zwołanie oczekiwamej sesii nadzwyczaj 
ne; Seimu zawiodły. Znikąd nie sygnal 
zewano zamiarów rządu w tym sensie. 

Wobec tego stajesię aktualnem posta 


towienie art 25 Konstytucji który orze- 


ka iż Prezydent Rezczypospolitej Wwi- 
hien zwołać Sejm w każdym razić na 
żądanie jednej trzeciej ogółu posłów w 
ciągu dwóch tygodni. 

Niektóre kluby sgjimowe już dawiiiej 
przygotowywały odpowiędni wniosek 
do Prezydenta i zebrały wśród siebie 
podpisy. Uczynił te przedewszystkim 
Związek Ludowo-Narodowy, który 0- 


—— in: 


ny oddziały te z pustymi kubełkami po 
ideju wracały do domów. 

Niedługo potem obudziły Warszawę 
syśnały mnóstwa aut, które wyruszyły 
na miasto siejąc kartki z numerkamz į o- 
dezwy tak gęsto, że jeszcze biura wy- 
borcze nie były otwarte, a już ulice zaś- 
cielała śruba warstwa papierów, 

O godz, 8 ran przed iokalami biur 
wyborczych formować się poczęły grup 
ki wydłużające się coraz więcej w poza- 
kręcane ogonki, 

Po pierwszych mszach w kościołach, 
lądzie ławą ruszyfi do urn, 

Ruch zapanował w mieście niezwyk- 
ły, a tętno agitacji nabrało charakteru 
goraczkowego. 
|, Ulicami pędziły auta pelne ludzi, wy 
krzykujących numery głównie trzech 
list, które stoczyły generalną wczoraj 
batalję: 2, 12 i 25. Mijając się, załogi aut 


wołanie 


nadzwyczajnej sesji sejmowej. 
Izba zaapeluje jeszcze w maju do p. Prezydenta 
o dekret zwołujący Sejm. 


becnie zwrócił się do imrych kłubów pra 
wicy į centriun z propozycją przyłącze 
nia się do akcji. 

Rókowania przeprowadzone miały 
ten wynik, że zgłoszenie do p. Prezydea 
ta Rzpiitej watosku o zwołanie sesji do- 
kenane zostamie jeszcze przed upływem 
maja. ' 

Geleni sesji nadzwyczajnej będzie za 
latwienie szeregu projektów ustawodaw 
czych. 

Miejsce wśród tych projektów zaj- 
muje nadal ustawodawstwo saimorzado- 
we i zinianą ordynacji wyborczei do ciał 
istawodawczych., 

Atrakcją sesji: miałaby być wszakże 
zmiana konstytucji w tym duchu, iżby 
Sejm mógł się rozwiązać własną uchwa- 
łą. 

Po uchwaleniu takiej zmiany Sejm 
zdobyłby teoretyczną możność decydo- 
wania o własnym losie 1 powodowania 
nowych wyborów w terminie przez siebie 
upatrzonym. 

Taka jest na dziś osnowa rozważań, 
czynionych w kierujących kołach sejmo 
wych. , 


Węgierski paszport dyplomatyczny 
dia gen. Wrangla. 


Były generał carski ustala z naczelnikiem Węgier 
wspólny plan działania. 


Wiedeń, 23 maja. Gen. Wrangel omawiał szeroko z iia- 

Pobytówi rosyjskiego gen. Wrangla | Czelikięni państwa Horthy i członkami 
w Budapeszcie przypisują szczególae | 749! Syttację polityczną w Rosji. 

Na wypadek wskrzeszenia monarchii 


znaczenie. - 
Gen. Wrangel podróżuje na podsta-|fa Wegrzech. gen. Wrangel pragnął u- 


nikać będą leczenia przymusowego 0-|wie węgerskiego dyplometyczvego pa- |Stalić wspólną linię postępowania, przy- 
raz poważrię kary pigniężne dla lekarzy, |szportn, kióry opiewa na nazwisko wę+jCZEN występował jako przedstawicie 
którzy uchylać się będą od zawiadomie- |sierskieqo barona Webera. Przez czas ||CEltymistów rosyjskich, za których gło 
nia władz 0 zgłaszajacych się, dó hichipoby:iu w Budareszcze gem Wrangel tważa W. ks. Mikołaie 


chorych. buł sośejei rzadii wegierskiecy, tza 


Mikotajewi-j ukąszenia 


wymieniały między sobą mało kurtua« 
zyjne „powitania”, Tu i owdzie doszło 
nawet do starć i drobnych bójex, 

W pewnej odległości przed biurami 
wyborczemi w przykładnej zgodzie i mil 
czeniu stali koło siebie ągitatorzy, wrę- 
czający śpieszącym do biur wyborcom 

artki z numerkami, 

Przed sa. biurami bejbe 

terunki policyjne nie pozwalały na 
żadne agitacje, W ogonkach ludzie cła 
w milczeniu z niezwykłą i godną naj- 
wyższego uznania cierpliwością, nie agi 
tując się wzajem i rzadko wszczynając 
dyskusje. 

Głosowanie odbywało się z wielką go 
dnością, szło sprawnie i w zupełnym po- 
rządku, 

Wzruszające. a hynajmniej nie poie- 
dyńcze były wypadki, gdy przed biura 
wyborcze zjażdżały taksówki, dorożki 
lub nawet wózki z chorymi, którzy z łó 
żek się zwlekli, aby dopełnić obywatei- 
skiego obowiązku. | 

Z szacunkiem samorzutnie rożsiębo 
wali się zdrowi puszczając chorych po- 
za kolejką do urny wyborczej. 

Obowiązkówości tej dali przykład 
tnajwyżsi dygnitarze państwowi. 

Niezwykłe: wrażenie wywołała SC- 
na w biurze wyborczem w AL Ujazdow 
skich, gdv przybył, aby oddać swój 
głos marszałek Sejmu Maciej Rataj. , 

Dostojnego wyborcę przeprowadzo 

no poza kolejka do urny, natomiast se- 
kretarz marszałka stanał w ogólnej ko 
lece. 
z Nie brakło też zabawnych incyden= 
tów. Wesałęgo rozgłosu nabrała sce- 
na w jednem z biur na krańcach, gdzie 
iakaś starowinka wrzuciwszy swój głos 
dv urny s“vtala przewodniczącego, 
udzie jest 5 złotych, które jej obiecano 
za fatygę głosowania, 


Po południu tempo agitacji ulicznej 
znacznie osłabłó, a jednak nie „wielę 
mmiicjsze ogonki stały “zed bir ni 


zmirok, do póź- 


wyborczemi. Zapadał j je 
ludzie tłoczyli 


nego jeszczę wieczoru 
się przy utrnach. 

Niezwwkły norządek i spokój zakłó- 
cony był kilku -zajściami ulicznemi, k.óż 
re iednak mie zmieniły ogólnego cha- 
rakteru bezwzślednie podniosłcego pel- 
nero wodne” >watelskiel. 


—=————-- 


Fufra ostatniej carowej 
Rosii | 
na licytacii. 
Moskwa, 23 maja. 
Donoszą z Leningradu, iż w dniacł 
najbliższych odbędzie się tam publicznź 
licytacja futer b. carowej. Na okazał 
kolekcję składają się futra sobolawe, bo 
browe i białe lisy. 


Ziadiiwa pacjentka. 


Berlin, 23 maja. 

Dentysta, dr. Schroeder, był prz 
uerwowa pacjentkę podczas opera 
wyrywania zęba ukąszony w palec: I 
wywiązało się „zakażeni 


krwi i dentysta zmarł. à 


= 


o 


| 


p 


E: 


r z 
U 


Pais! WO, w którem) 


- alkoholicy 
2 i pół do 10 proc.) 
składają na literaturę i. 

i sztukę. PALETE S 


 ËAPRESS 


visaa 


Bierżmy przykład z  mó-| 
] sei Estonn. | 


wą kitku lat toczy (się u.nas.ożywio-| . 
ta dyskusja na temat przyjścia wipo- i 
moc zasłużonym a niezdolnym "więcej 
do twórczej pracy artystom i pisarzom, 
ustanowienia emerytur, premii, darów 
JOBOROYYCH itd. 


- Zarówno: rząd, (któr ZEW kilige| 
wocia), jakti szereg miast (które wsta: A 
wiły doróczne nagrody literackie) — 
realizują szczęśliwie myśl zapewnienia. 
„bezttoskiej . starości tym którzy sterali 
swe Siły na krzepieniu dusz i` szerzeniu | 
kultury artystycznej wśród mas. 


DP mk 
1 TI a pas 4. 688,3 78038 AWA 
$ 


mili dola- 


W RZ (Michigani) spłotkta wielka fabryka, Szkodyrwystosły % 


$ą to jednak dotychczas jero doryw| a; w. Zgin ` ‘oden człowiek. cię ŻE 2 ranrech h jast 29 aat LEM: + SE 
-€ze, przypadkowe,  iragmentarycze| umiwuwm R EER SN ETE ES TEA 
starania, nie. objęte planowa, . ógólna 
akcją. / 


ca: 40 zę 50 milionów marek 


"kapitał zakładowy w wysokosci 3 mik. | — 


_nikarż, gstoński co 10 do, 12 lat odhędzie 


1 


Mała Estonia od 2 lat prabiótnat. ten 


„I Ee Poi ter Trzy. wielkie. kafastrofy tramwajowe: 


tam „kapitał kultury“, Ras który składa- w Kasel Frankfurcie n. "Menem i Paryżu. pg 


c zbicia osy eeiiy - 14 osób zginęło, kilkadziesiąt rannych: 


daży wytworów alkoholowych, 10 pro| 
cent cja importowanych win, 5 proc. ‘Dul 15 i 19 maja-w kronikach- Fićl iach, trafnw aiów 7 katastrofy: dok nie 
opłacanego przez restaurato- | ulicznego wielkich miast Europy” zapi= | została” —wyiaśnióna.. Powiadają tylko, 


podatku, 
rów, 3 proc. dochodu z akcyzy tytonło | SZĄ się krw awermi -zgłoskatni, © ihowieni że:WĄgOl znajdował | się na stacji koń- 
cowejri że giotorniczy się oddalił; tym- 


Gi. 10 proc. podatku widowisko ina skutek trzech katastrof" 'trmwało- 
Web 10. R widowiskowego czasem do korby  podszedf jakoby ja- 


wych: kiłkanaście osób zostało zabitych 
Mack, > e LEJ. kilkadziesiat- żaś/rannyeh::-A czej: liczby: | kiś chłopiecy.qdkzęcił jac wobec tecego 


rannych wielu nie wytrzyma cierpień i| wagon ruszył szybko. naprzód. W wa 

Wszystko to daje w tak'małem pan- Atdi b tak już, dac re ofiar |; gonie. powstał: siieopisany zamęt, sżcze- 
stwie; jak- Fstonia pokaźną sumę rocz: udz kich. ` ie 2:5 ; zne gdy, zattwążbDno, że iest.on bez 
„est; - 


$x 
PE 57% is 


ratowała się i Eno owa 


20.0 0:zł : 
a koto a dita tester AO do pobliskiego, i ztehoko Hotoża- daja rano we 
ę dzieje z temi sumami? Jedna | nego ogrodu. Ponieważ wagon upadł (Niemcy Ar - A Tam 
piąta „kapitału Kultury“ jest. w. rozpo-| kołami "do góry,-więc *cieżar kół, osi i| na; skrzyżowaniu ulic "ocląg_. portowy | 
rządzeniu rządu, który. iżywa go dląpich nasady zdusił- pPOpróstA oienkie.ścian | nalęchał na: tramwaj; jeden» wóz: tram= 
poparcia nauki. Cztery piąte sum wpły | Mi. 2 drzewa'i szkła 4 przywalił MSZY: wajowy, wskutek: üderzenja wyskoczył 
wa. dò. sześcią '„kapitnł* celetn Gor stkich pasażerów: i z $zými został - strzaskarty; -dru$gi-zmież 
cia: 1) literatury, 2) muzyki, '3) malar A pasażerek” zauważyła, | Akon ZE a> RS masci radh 
stwa j rzeźby D Sii yS. o Maar] iż- grózi straszna katastrofa, powiedzia- |, ID 

, ci aktorskiej 5)| ła: „Wszystko jedno; i faka Jestem] odniosło ciężkię:ranys 007 A 
kultury fizycznej, 6) . dzienikarstwa. ZDen fpoczemi wyfzuciła + dwoje- *Przecja „kółastrófa miała” miejsce * 18 
-Każda z. tych „kapitul“ jest „, wybrana | dzieci, z któremi jechała, 1: wyskóczyła:| mima wieczorem w "Paryżu, na przedmie 
-przez zebranie odnośnych artystów i| Sara. "Dzieci Odiiiosły lekkie *obraże- | ściu Bagnenx,  Zderzył się tam bardzo 
"ktzesżeń. VA sze 44 nia, ona zaś jest ciężko raina;- lidałó| szybko jadący samochód z tramwajem, 
M 27 ea sie, jej tniknąć” natychmiastowej śmierci. idącym od strony: Paryża. Skutki tego: 
Nad całością « čziwa - „kóńigres* + W|- Pozostali w wagonie ponieśli śmierć; zderzenia były fatalne: trzy osoby zZ'Sa- 
skład którego wchodzą: dwaj przędsta| na miejscu, razem, zginęło tam 9- osób, | mochodu zostały zabite, a trzy inne cięż 
wiciele rządu, trzej posłowie parlameun į W-tE 3 mężczyzn i 6 kobiet. -. * kó rafie. <Katastro ad miała 1 MORE po- 
tu, dwaj profesorowie uniwersyte: x Able Przyczyna tej” niezwykłej w dzic=i dobno z winy szofera. 

Dorpacie i 12. delegatów „kapituł” Kon | - 


SEE OZ. c żór 
kres ten-corocznie postanawia, ile mal 00 -- z EEN SO Nye NOŚ, eere 
być przyznanych pieniędzy- poszczegćl- | SZW Ra a 


nym działom kuturalnym, ustanawia „bu 
dżety itd. 


Każda z sześciu kapituł- otrzymała 


5— 1 


marek est., które może lokować w pa-|- 
piefać wartościowych lub hipotekach fi 
tak np.: kapituła dzienikarska zakupiła 
własnie: dom-wypoczynkówy). Z 
Bardzo ciekawe są dane; dotyczące 
akcji poszczególnych “kapitul. |-tak np. 
dziennikarska daje corocznie dziennika= 
 rzom stypendją na podróż zagraniczna; 
ponieważ w` Estonii jest o większych 
 dzieników; a związek dzienikerski li- 
czy około 80-cztónjw, każdy dzien- 


O — ogólnych akani -- al 
gram akcji zrealizowanej przez ubo- 


żuchne państewko dla PWSBEĘ szfuki i 
kultury, 

Czyżby nie należało u nas wydeie- i ns ; 
"gować: kogoś .do EXonii, by tam piee RTLA _E 
_studjował tę organizacie kultural 1Ą i 
' proponował-potem-wł: adzom nasz yni- ij 
tworzenie podobnej? = 


"Dwsr m?ynierowie włoscy wynieśli t zw. 
uła prawTziie kar! 
nego sportowca księcia Spada Potenz. 


„motówotę”, nowy apara! do ? 


„A, biugernatóra P”"mti 


dących zostali zabici, a 20 zz osób 


Tablica pamiątkowa 
w ogrodzie 'Saskim 
"w Warszawie. 


Łajęcie przedstawia oibrzyti płaz, na 
którym magistrat m. Watezewv umie- 


ścił tablicę, uwieczniafaca 200-tną rouz- 
nice o oddaniu Ogrodu Saskiego do ti- 
Żytku pia AD 


PrZYMUSOWE magie 
Pu wi Francii 


Sensacymy- prorekt 
dr. Betnel'q,_.. 


We Francii żywą dyskusię prowa: 
Jldzą kobiety na temat: „Ochrony rasy 
frahcuskiej r Tówatzystwó pod pów. 
nazwą powzięło nader sensacyjny Dros 
jekt w Sprawie: zmuszenia kobiety, fran- 
„| Suskiej do wydawania dzieci na świat, 
| aby: *zapóbieć wyludniennk Francji 
ó| "Twórcą projektu jest dr. Befuek* któ 
ry: dowodzi; Że trzeba kohiętę. francus- 
ką zinusić do spełnienia OPO VAIER pa- 
trjotycznego. z 

Ród meski nięty jest w: Surowe: 'Kar- 
by „organizacji wojskowej, | (Od każdego 
francuza wymaga ojczyzna, aby przele- 
wał swą krew i piuął ną polach: bitew. 

Ustawodawstwo. nie nakazuje *kobie 
toi xinierać ga Frąucię, natomiast mu- 
si im nakazać macierzyństwo „dla 
Francji. 

W tym celu dr Bełuel „6pracował 
prójekt xastępującej -ustawy = 

„zł. Każda obywatelka = z francuska: po 
ukończeniu, 21 roku.życia odbyć musi 
10-cio miesięczną służbę - dla państwa. 

"2)-Uznana przez komisie lekarską za 
adolta do macierzyństwa, poślubi Sods 
nego. z przedstawionych sobié trzech 
kandydatów. - Zwótiotą” od wyboru 
mióże być obyawtelka — która przed- 
į stawi-własnego kandvdata, zatwierdzo 
| nego orzez komisię lekarską. 

3) Od.chwili zaślubin pozostaje oby- 
Watelka przeż 10 miesięcy skosrzaro- 
walą, otrzymuje ubranie. jedeznie, Mie- 
szkanie i ścisłą, opiekę: lekarską, 


Kłopot 7 ruchem ulicz- 
o m 


w New-Jorku. 


Poważny klopot z ruchem ulicznym 
wobec wciąż zwiększającej się liczby 
aut. osobowych it ciezarowych, ma Nowy 
Jork i inne wielkie miasta  amerykań- 
| skie. 

_ Kłopot ten przybrał” takie rozmiary: 
że obecnie rozważana jest w Nowym 
Jorku kwestja przeniesienia całego Tu- 
chu towarowego w. „śródmieściu na go- 
dziny nocne. 

Gdyby projekt ten doszedł -do. ATE 
ka, w takim razie kapćy': nowojorscy,-po 
siadający. składy i sklepy w śródmieściu 
musieliby. zaprowadzić w. swych azkła- 
dach służbę nocną dla odbierania towa 
rów przywozonych, służba. zaś dzienna 
poświęcona byłaby jedynie sprzedaży i 
seśregowaniu towarów, 

Tylko w ten sposób, zdaniem ` 


osób 


t zej Kompetentnych, udałoby się unikać za- 
lomtiego. Modë! został m. in. wypróbowany przez zna-| torów, tworzonych przez auta na ruchli- 


wych ulicach miasta, 


— Czy zadowolóny pan ze swego 
auta?.,, żerom nie wolno palićć w tym 
— Owszem... Ale utrzymanie takiej| dziale?... 
maszyny pochłania najątek... On: Owszem, ale ja nie jestem wca 
-— A co słychać z pańską żoną?.. le pasażerem... Je:tem urzędnikiem ko 
— Dzięknie... Tak samo... lojowym... 


3rze- 
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zielony dąb 
snił się Waryńskiemu i dlatego—w myśl sennika 
egipskiego—zerwał z narzeczoną. 
Zdradzona dziewczyna oskarżyła go o przywłasz- 
"czenie 800 ztotych. 


Łódź, 23 maja. 

Jaku' Waryński, stały mieszkaniec 
Zelowa, kochał się w nadobnei łodzian- 
ce, Marii Toryckiei. 

War”*ski, przebywając przeważnie 
w miasteczku, prowadził z nią ożywio 
ną korespondencję. 

Pisał jej, iż w najbliższym czasie 
przyjedzie do Łodzi na stale i wówczas 
się pobiorą. 

Aliści przed dwoma tygodniami 0- 


Ona: Czy panu wiadomo, że pasa-|treymała od niego dziwny list. 


— Zbliża się. wielkie nieszczęście — 
zawiadamiał ją. — Pewno ciebie po- 
rzucę. mimo. iż kocham cię nad życie... 
Nie moja w tem wina... Śnił mi się zie 
lony «© b, co znaczy, dług sennika 


Powiesiła się w dzień Ślubu. 
Wolała śmierć niż małżeństwo pod przymusem 


Ukochany jej, dowiedziawszy się o tragicznym kroku dziewczy- 
ny, popełnł zamach samobóiczy. 


Korzystając z ogólnego zamieszania 
udzła się do stodoły, gdzie powiesiła się 
na drzwiach. 

Gdy znaleziono ją łam — nie dawała 
już żadnych znaków życia. Wieść o sa- 
mobń'stwie Kaczyńskiej dotarła do Lu- 
bowskiego. 


Kielce, 23 maja. 


We wsi Biskupice pod Kielcami ro- 
ześrała się wczoraj straszna tragedja mi | 
na, 

U jednego z zamożniejszych włos- | 
cian tej wsi Kaczyńskiego pracował w 
charakterze parobka 24-letni Antoni Lu 

wski, 

I ubowski zakochał się w 19-letniej 
córce swego chlebodawcy. 

Gospodarz nie był jednak zbytnio za 
dowolony z bliskich stosunków parobka 
z jego jedyną latoroślą, 

Gdy dziewczyna oświadczyła mu, iż 
kocha Lubowskiego i pragnie wyjść za 
niego zamąż, Kaczyński sprzeciwił się 
temu nader energicznie. i 

— Nie pozwolę mu to w żaden spo- 
sób — ostrzegł Annę — f jeśli cię hie- 
dyś zobaczę razem z parobkiem, wyda- ` 
le * zupełnie! i 

ziewczyna wiedziała, iż ojca nie u- 
da się jej przekonać. 

Pogodziłą się z swym losem į jedy-, 
nie w nocy spotykała się z ukochanym 
w tajemnicy przed rodzicami, 

W ten sposób upłynął rok. 

W międzyczasie Kaczyński zastana- 
wiał się nad przyszłością córki i przy- 


puszczając, że zupełnie już zerwała z pa s TET $ - 
robkjem, szukał odpowiedniego aęcia, W tej chwili zbliżył się do nich po- 
| sterunkowy, f j 


Wybór ojca padł na jed 3 ia- : 
dów, 45-letniego e A TEZY SAMIR | Jeden z osobników począł uciekać i 
zniknął w ciemnościach nocy, 


Anna początkowo nie chciała e x 
szeć o piziebiowicań małżeństwie. Towarzysza jego policjant zdołał za- 
22 wej eż iż wyrzuci ją ZA ky miał przy sobie wo- 
z u dzi = is 
a aon ewczyna uległa  iego żąda Ly w RA AAT wa płk Blacky 
Wieczorem tegoż dnia spotkała się kamizelka i spodnie. z 
z swym ukochanym, któremu z płaczem 
opowiedziała wszystko. i 
jak uważasz — odparł jej 
— wiem że mnie kochasz! Jeśli boisz się 
że cię wyrzucą z domu, to nie zważaj na 
mnie i "yidź zamąż za wdowca! | 
Dziewczyna milczała, | 
Nie spodziewała się bowiem, iż w 
ten sposób do niej przemówi, Przypusz- 
czała, iż zaproponuje jej wspólną uciecz 
kę z domu i nie pozwoli jej oddać inne- | 
mu, 


+ Łódź, 23 -maja. 

Policjant, przechodzący wieczorem 
'ulicą Nowomiejską, usłyszał następującą 
| rozmowę, którą prowadzili jacyś dwaj 
mężczyźni, ` ; 

*— Jeśli mi nie oddasz kamizelki, to 
zawołam policję i każę cię aresztować. 

— To ciebie też aresztują — padła 
odpowiedź 

— Wszystko jedno. Tu chodzi o spra 
wiedliwość.,. 


sły- 


Łódź, 22 maia. 


Pokłócili się 
i dzięki temu powędrowali do kryminału. 


$0: 


Parobek przejęty śmiercią swej uko- 
chanej postanowił pójść za jej przykła- 
dem. 

Nazajutrz rano otruł się jakąś niezna 
ną trucizną. 

Młodzieńca zdołano uratować. 


I 


o kamizelkę 


Jakie skutki mogą wyniknąć ze zbyt głośno 
prowaazone! rozmowy. 


Jegomość ów początkowo próbował 


"się tłumaczyć przeprowadzką z miesz- 


kania, lecz widząc, iż argument ten nie 
trafia do przekonania policji, przyznał 
się wreszcie, iż wraz z kolegą wracał z 
WEYY złodziejskiej, 

i osprzeczał się z nim przy podziale 


upu. 
Okazało się, iż był to niejaki Icek 
Kutner, ; 


Nazajutrz policja aresztowała i jego | 
odnym Rynku j sze rany. 


towarzysza: który na W: 


chciał sprzedać marynarkę z tego same 


go garnituru, co pochodziły spodnie i kaj 


mizejka znaleziono w worku Kutnera, 
Złodziejaszek, Szlama Szajewskí 
przyparty do muru przyznał się do winy. 
Kutner i Szajewski znaleźli się przed 
sądem, który skazał ich po roku i 6 mie 
sięcy więzienia. 


W iaki ssosób Stasiakowa chciała zlikwidować 


swój skład ckupacyinych banknotów. 


Pięciomarkowe banknoty z 1919 r. puszczała w obieg, 
| jako pięciozłotówki 


Również p. Jankiel Rajshait, właści- 
ciel sklepu przy Zielonym Rynku I przy 


egipskiego, porzucenie narzeczonej i 
ślub z inną.. Boję się, żeby sen się nie 
sprawdził... PE 

Torycka nie przejęła się tym listem 
i odpowiedziała mu, w żartobliwym 
tonie. 

Daremnie czekała na następną wia 
domość od narzeczonego. 

Warvński przestał zupełnie pisać, co 
nasunęło jej podejrzenie, iż sen jednak 
się sprawdził. : 

Wyjechała więc do Zełowa. 

Okazało się, iż młodzieniec rzeczy: 
wiście zadzierzenął bliskie stosunki 2 
jakąś miejscowa pięknością. 

Mlsdzienieć z całą otwartością opo- 
wiedział jej o projektowanym ślubie. 

— Sennik egipski nigdy nie zawo- 
dzi — oświadczył jej — wołałem więc 
sam wybrać sobie młodą i bogatą pannę 

Torvcka była innego zdania, lecz 
nie udało się jej skłonić młodzieńca do 
zmiany « cw” ; 

Zażądała więc od niego zwrotu 800 
złotych, które mu swego czasu poży- 
czyła. | 
Waryński nie chciał jednak słyszeć 
o tem. ą 

Dziewczyna zerwała więc z nim 
wsz Ikie stosunki i zawiadomiła poli- 
cję o przvywłaszczeniu pieniędzy. 
DER 


Niedziela 


w świetle protokułów po- 
licyjnych. 
Łódź, 23 maja. 

Na szosie Konstantynowskiej obok 
r ystanku tramwajowego Brusy wy- 
nikła bójka pomiędzy kilku pijanymi 
osobnikami. 

Zawiadomiorty o powyższem poste- 
runek-policyiny wysłał na miejsce Wy- 
padku kilku policjantów. Na widok po- 
licjj awanturpicy zbiegli. 

Pozostał jedynie, Bolesław Sanba, 
mieszkaniec Rudy Pabajnickiej, który 
odniósł poważniejsze rany i nie mógł 
podnieść się z zierni. i 

Pogotowie przewiezło go do szpitala. 
> 


W podwórzu domu przy {licy An- 
drzeja 37 pobita została przez niezna- 
nych osobników 21-letnia Eugenja Pe- 
trow, której pogotowie udzieliło po- 


mocy- T 


4. 
Podczas bójki w mieszkaniu przy 
ulicy Rokicińskiej 13 45-letni kezrobot 
ny Roch Bednarski odniósł poważnie 


Dwie iodzienki 
pod kołami dorożek. 


Przy ulicy Przejazd, obok domt 
tr. 40, przejechana została przez doroÌ 
kę 16-letnia Jadwiga Dubasówna, cór: 
ka robotnika. zamieszkała przy ulei 
Przędzalnianej nr.'55. Pogotowie prze 
wiozło ją do domu. 


e 5 
Przy zbiegu ulic Karolewskiej i Łą 
kowej dostała się pod koła dorożk 
50-letnia 'robotnica Lucja Frał (Karo 
lewska 6). i 
Trafowa doznała obrażeń 
ciała. i 


$>7' 
Ri M BEEE 


całegi 


Na dzień wczorajszy ustalono termin 
ślubu, i 

Uroczystość ta miała być niezwykle ; 
huczna i Kaczyński zaprosił wielu gości, 

Panna młoda w ciągu całego dnia 
zdradzała wielki niepokój, co zwróciło 
namet uwagę jej rodziców i narzeczone 


| Dziewczyna zbywała ich jednak 
zdawkowemi odpowiedziami. 
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TADEUSZ BARAD 


Łódź. Nawrot l'e Tel. 5-22 


Pięciozłotowe banknoty nowej serji 
wyglądem swym przypominają nieco 
pięciomarkowe banknoty okupacyjne z 
1917 roku. ad 

Okoliczność tę postanowiło wyzys- 
kać Agnieszka Stasiakowa. zamieszkała 
w Brusach pod Łodz'a, która posiadała 
większą ilość tych bezwartościowych 
papierków. i: 

Udała się więc do Łodzi, zaopatrzy- 
wszy się w większą ilość okupacyjnych 
banknotów. 

W sklepie Mordki Rozenbaunia przy 
ulicy Żeromskiego 41 poszło jej zupeł- 
nie gładko. 

Zakupiła nieco artykułów kolonial- 
nych i regulowała rachunek pięciomar- 
kówkamii, 


Czy 
Gaża 
JB Tancerki 


może być jedynem żródłem jej 
utrzymania zobaczycie w filmie 


„KOBIETA 


HAZARD“ 


5 ENIS 


jat bezwartościowe banknoty, jako pię- 
ciozłotówki. 

Stasiakowa cieszyła się już ze swe- 
go pomysłu i myślała o większych. za- 
kupach. 

Chciała umebłować bogato swoje 
mieszkanie i kupić sobie garderobę. 

Nie wszyscy byłi jednak tak naiwni, 
jak przypuszczała. 

Kupując nabiał u Perli Lewinberg, 
właścicielki straganu przy Zielonym 
Rynku. wpadła w ręce policii. 

Lewinbergowa poznała się bowiem 
na banknotach i przytrzymała Stasiako- 
wą. która us łowała zbiec. 

Podczas śledztwa przyznała się ona, 
w jakich sklepach puściła w obieg oku- 
pacyine papierki. 


AA PE 


gotów ?... 


Z Krakowa donoszą nams 
W ubiegłym eszcze róku 
władze celne, a w Sszeżególności inspe- 
Naj straży celnej w Nowym Sączu. 
u trop szeroko- rozgałęzionej szaiki 


wpadły 


„Młody. małżonek: Obiad jeszcze nie 
Pójdę więc do restauracjiĄ., 
Małżonka: Zaczekaj pięć minut!.. 
- Matżonek: Za. pięć. mińut będzie | 
załów? 


przemytem tekstylji czeskich. 
Nici tej afery do dziś dnia jeszcze w 
zupełności nie zakończonej, prowadziły 


Małżonka: Nie... €licę pójść z tobą..|do Krakowa skupiały” się około osoby 
GETTO PUP EIRE TORRE niejakeigo M. ajenta handłowego béda- 


smukły jak topola. 


ludzkiej 


dokonana przez 2 mala- 


rzy paryskich,- 


W jednem .z pism, paryskich. pojawiło 
się następujące ogłoszenie: 
„franków bez 


ciągu 3 dni za 35 
szkody dla zdrowia, każdy .. tłuścioch 


stanie się smukłym. Zgłoszenia przyjmu |- - 


je M-me Montel, 
W. tem miejscu podany był adres w 
pobliżu Lasku Bulońskiego, 


Gdy pacjenci zapukali do drzwi pani 


Montel, wyszła starsza, poważną dama, 
w okularach na nosi e i trochę przygru- 
bym głosem przemówiła: 

ciążliwa. Wymasam bezwzględnego po- 
o: prada Inaczej, nie podejmuję się 


zabie 
Kilka” grubszych dam zgodziło sni na 


“wszystkie warunki, 


— Proszę przyść jutro © godźinić. 3 


powder oo) trudniącej się 3 


Kuracja jest pewna, ale nieco t-| 7 


cego reprezentantem jednej z czesk ch 


firm w. Liborzu. Wprawdzie znaleziono 


j tiap i i l Hurio wówczas wielką ilość przemyconegO to- 
- waru, alę mie można było udowodnić 


przeńtytu, wobec posługiwania się prztz 


Wesoła próba głupoty sprawców fałszywemi dekłaracjam cło" 


= ` a m 7 pa 
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wemi, A RN się do calkieęrn itme- 
go towaru. 

Obecnie jednak udało się powyż- 
szym władzom dostarczyć brakujących 
dowodów i zdemaskować niecną robo- 
tę przemytników, narażającą skarb pań- 
stwa na krociowe straty. s 

Oto wykażały dochodzenia, 7: far 
bryki tekstylfi wysyłałv towar do od 
biorców polskich w workach, zamilcza- 
iac prawdziwą ich zawartość i podając 
ja jako stare worki, Przysyłki te szły 
jako tranzytowe, to też dopiero w urzę- 
dzie celnym w. Muszynie zostawały clv- 
ne. Tymczasem jednak w ostatniej sta- 
cii czeskiej Orłowej. wypróżniano właś 
ciwą zawartość worków  zastepując ja 


— Młodzieńcze, ŚR mie wiesz o 


— Nie, moja droga, nie mogę dosięg-| tem, że wódka skraca życie ludzkie o 


po południu, Każda z pań pościć będzie nąć!. 


rana i przyniesie z Soba prześcierad 


ło. Od jutra zaczynamy! 


O oznaczonej porze zjawiły się pač- 
jentkki, 
M-me Montel i jej pomocnica kazały 


` damom rozebrać się do naga, i wyjść w 


prześcieradłach na podwórze, osłoniete 
od ulicy murem. 

Rozpoczęła się gimnastyka. W pew- 
nej chwili M-me Montel zakomendero« 
wała: 

— Zrobić koło, ująć się za ręce i szyb 

maszerować dookoła drzewa, 

Marsz trwał kwadrans, pół godzin 
zdyszane damy rozglądnęły się za lekar- 
ką, lecz nie było ani jej, ani asystentki, 

Pacjentki pospieszyły do domu i za- 
stały wszystkie drzwi zamknięte, 

Po kilku godzin zjawił sie dopie- 
ro stróż i wyjawił, że dom jest niezamie- 
szkały, bo właściciele bawią na wś, a na 
ten czas iiżyczyli gościny jakiemuś ña- 
larzowi, którego nazwiska nie pamięta. 

Damy odwiezionho żamkniętemi sa- 
mochodami do ich domów, gdzie znalaz- 
ły swe ubrania, odesłane w starannem 
opakowaniu wraz z biletami: 

— Przepraszamy za drobną nieprzy- 
jeńzność, ale chcieliśmy się przekonać 
jakie granicę ma głupofa ludzka. 


Tajna palarnia opium 
w Budapeszcie. 


Na jednym ze skwerów ogrodowych 
w Budapeszcie znaleziono w tych 
dniach na ławce nieżywego mężczyztię. 
Pciicjant przeszukawszv kieszenie ubra 
ima zmarłego; znalazł w nich ZNACZNĄ 
ilość kokainy, tudzież roziuaite papiery, 
wystawione na nazwisko Karola Ko- 
waącsa, a wykazujące, iż*zmarły utrzy- 
mywał się ze sprzedaży narkotyków. 
idac pod wskażanym 
znalazła w m,eszkaniu Kowacsa zorga- 
ulzowaną palarnię opium. 


Yi | ni jegomość, który od 


W takim razie musisz trochę pod- 
skoczyć!... | 


s 


połowę? zk 
— Tak... ale pijany widzi wszystko 
podwójnie!... 


——— —— 


„Mieczny pijak“. 
W Angilji mieszka człowiek, 
kióry upija się... miekiem. 


W Bristolu (Anglja) mieszka 43-1et- 
lat dwudziestu 
jest w ustawicznym zatargu z kou.k- 
sem karnym, ponieważ niepoprawnie 
upija się, Nie byłoby w tem nic szcze- 
góliego, gdyby nie to, że upija się on 
alkoholeni, jak tylu innych śmiestelni- 
ków, lecz mlekiem. Ma on dla tego na- 
pojń coś w rodzaju manji, połyka też 
riiestworzone ilości mleka. 

A że nie stać go na to, by wypiiać 
dziennie po 20 czy 30 litrów mleka, 
więc radzi sobie w ten sposób, że je 
kradnie. Schwytairy „ZAŚ na gorącym 
uczynku tłumaczy sie, że musi mieć co 
dzień odpowiednia ilość mleka, inaczej 


'| bowiem czuie się bardzo źle. 


Gdzie tylko więc spostrzeże butelsę 
mleka. pozostawioną- przez „handlarza 
nabiałem, natvchmiast chwyta ja i wy- 
pija. Skazywano go na kar” więzienia, 
początkowo na krótkie, z czasem zaś 
na čoraz dłuższe termin" ale nic to nie 


|p: aadga:-. Policja uznała za jet MU 


Latające kon 


kazać go zbadźć punktu widzenia po- 
czytalności umysłowej, okazało się jed 
nak, że pod tym względem ten niczwy= 
kły „ijak jest zupełnie bez zarzutu, 
Związek handlowy mlekiem zaolia- 
rował się codziennie dostarczać mu 
dwa litry mleka darmo =" się tylko za 
bowiąże, że nie skradnie butelek z mle- 


kicn pozostawionych przed drżwiai| 


mieszkań stałych lego" odbiorców. Zło- 
dziej zgodził się na to z wdzięcznością, 
lecz kradł dalei. bo dwa litry to dlu nie 
go zamalo. 

Ostatnio sędzia skazał tego „mlecz-lę 
nego“ pijaka na pół röku wiezienia. Ka+ 
ra wypadła tym razćm tak surowo dja- 
tego. że złodziej, schwytany na Wypi- 
iniu Mleka z butelek próżna już butel- 


-ką uderzył w głowę. człowieka, które- 


miu to mleko wykradł 

Okazuje się. że piianie dużych ilości 
mleka równie źle wpłvwa na charakter 
jak i alkohok 


trole tańców 


umoralniaią węgierskico tancerzy i tancerki. 


Walka o umoralnienie Węgier PRZY 


adr=sem, policia | się w całej pełni. 


W ostatnich dniach wyznaczono spe 


nie do siebie zbyt mocno tancerkę nau 


Niektóre figury charlestona i tanga 


Na rszesła- | cjalne komisje, które. mają rożtoczyć 0-; zostały zakazane 1 żaden węgierski mai- 


cych na podłodze dywatach i miękkich piekę nad miejscami publicznych zabaw | tre tańca nie zaryzykuje, aby je tańtczo- 
poduszkach, 20 osób oddawało się pa-|i szkołami tańców. 


leniu opium. 


W skrytkach mieszkaja zualeziono| jest osobiście za przyzwoite ruchy tan- | 
dużemi| cerzy i toalety tancerek. 


starannie ukryte pakieciki z 
dawkami kokainy: Owysh 20.086b, męż 
czyzn i kobiety odstawiono do policii. 
Odmawiają oni narazie wsz.lkich wy- 
jaśnień. 


Nauczyciel tańca | odpowiedzialny 


Panie. ubrane „zbył: krótko, lub ka! 
zujące za wiele dekoltażu nie ma; ją pra- 
wa wstępu do lokalów, w których odby 
wają się zabawy. Jeśli tancerz przyciś- | 


no w iego lokalu, gdyż 


nie, 
„Komisj ie moralności" są! ‘bezwzġleęd- 
ia tz caią_ surowością ścigają wszelkie 
śrzechy przeciw przyzwvilości towarzy 
skiej, 


Jezu i Muszynie. 
|odcinku 
która dała sensacyjny. rezultat 


| HAZARD“ 


czyciel ma obowiązek wale go z sali. | 


grozi mu za to B 
więzienie i utrata koncesji na naucza- 5 


ILikwidacja bandy arzemytników MaNDIAALKTY 
Kraków był siedzibą szajki. 


Konfiskata kontrabandy wartości kilkudz'es gc m tysęcy złotych 


rzeczywiście workami, jak pojawi y 
deklaracje celne, teksty la. zaś przed 
cano przez zielona granicę do Polski. 

Dowiedziawszy się o tych manipula- 
cjach komisariat straży celnej w Tyt- 
i zarządziły obławe na 
granicznym Wojkowa-Dubne 
przy= 
chwycono bowiem cały transport kon 
*rabandy, ztożony z 1.566 sztuk ledwat- 
bnych chusteh, przedstaw iających war- 
tość około 29,090 złotych. Dwóch prze- 
juytników, poddanych czeskich, ariz- 
towano. reszta zaś dołała zbiec. 

Datsze śledztwo wykazało że prze- 
mycany towar przewożono nastepnie do 
Nowego Sścza, skąd dopiero szedł do 
centrali przemytniczej, mającej swa sic- 
dzibę w Krakowie, która nastepnie io- 
war ten sprzedawała kupcom grosistón. 

Wobec tych rezultatów Śledztwa po- 
stanowiaio przychwycić transport ida- 


„|eu z Nowego Sącza do Krakowa. W ty 


celu wysłano oddział straży celnej z kom 
Kozakiem do pobliskiej stacji kolejowej 
Kamionka. Oddział ten, wyszedłszy no- 
cą niespostrzeżenie do tej stacji koleżo- 
wej, ulokował się obok nasypu po prze- 
ciwnej stronie stacji, a gdy nadszedł po- 
ciag nocny, idący z Nowego Sacza do 
Krakowa, wsiadł do niego, obstawiwszy 
wszystkie wagońy, by uniemożliwić u- 
cieczkę i przystąpił do rewizji w rucha 
będącego póciągu. 

Przypuszczenia okazały się w zupeł- 
ności trafne. W jednym bowiem z wagor 
nów  przychwycóno frachciarza ticja” 
kiego Landna Z Nowego Sącza, wiozą* 
cego 3 duże walizy przemyconych teks- 
tylji a pochodzących właśnie z fabryki 
w Liborzu. Nadto znaleziono przy irach - 
carau. kompromitującą korespondencję. 
Na podstawie” + tej korespondencji Insp. 
Marszalko przeprowadził w Krakowie 
u jednego z kupców, którego nazwisko 
ze względu na śledztwo pozostaje taje- 
micą: urzędową, rewizję, która znalazła 
nie mniej, mie więcej jak 41 zwojów prze 
myconych tekstyłji. Rzecz prosta, że ca- 
ły przemyt zostal skonfiskowańiy. 

Frachcjarza Landaua, jako przychwy 
conego mna gorącym uczynku areszto* 
wano odstawióńo wraz z towarem do 
Nowego Sącza gdzie przesłuchany 0- 
świadczył, że towar ten wręczyli mu 
dwaj kupcy sądeccy Rosenberg.i Engel- 
berg, celem wręczenia go tomu. właśnie 
kupcowi krakowskiemu, u którego re- 
w'zja. dała tik sensacyjny rezultat Re- 
wizja w lokalach sklepowych tych kup- 

ców Nowym -Sączy nie data pozytyw- 
nego rezultati, sami. zaś właściciele za- 
przeczyłi, by: PY tówar wrę- 
czyli Landanowi. 

Dalsze szczegóły dostarczy zapewne 
śledztwo. prowadzone Obecnie intensy” 
wrie: przez sędziego śledezego, 


| „KOBIETA, | 


aenn — 


2 Zakulisowe życie - 
ŻĘ londyńskiego teatru 
revue „Zielony młyn“ 1 an- 
gielskej złotej młodzieży 


Z zemsty za sprzedane krowy, 


wysadził wpowietrze budynek szkolny 2 72 dz eómi | 


W mieście Beth, w stanie Mirhisan 
zdarzył się — jak doniosły przez kiiku 
dniami telegramy — straszliwy wypadek 
w: którym postradalo życie 72 J:'es. 

Wyleciał bowiem w powietrze budy- 
nek szkolny w czasie gdy odbywały się 
w nim iękcje. 

Obecnie nadchodzą szczegóły tej pot 
*woriej zbrodni, która poruszyła opinię 
całe 0 cywilizowanego świata. 

a miejsce wypadku wysłano , No- 
«wego Jorku naizdolniejszych detekty- 
wów; aby za każdą cenę wykryi po- 
wód tej niebywałej katastrofy. 

Wstępne śledztwo ustaliło, iż w piw 
nicach szkolnych nastąpił wybuch dyna 
mitu i zbrodniarz jakiś przeprowadził za 
mach z niezwykłym wyralinowanievi. 
Pozostały bowiem w gruzach ~ resztki; 
przewodów elektrycznych, = które żapa- 
liły dynamit 

Sprawcą tej potwortej zbrodni ką 
zał się fermer, właśóiciej 20.mor$owego 
gospodarstwa: "- 

Chłop: Saen BAAI czuł się poko 
wdzony. iż nałożono nar niego” podatek 
szkolny. 

Agitowół między sąsiadami, aby opu 
li się ponoszeniu ciężarów na szkołę, 
która „nikomu: nie, jest potrzebna” w | 


Wiadze podatkowe - 
względne i sprzedały 2 
ną porcie należności. 


wściekłości amerykańskieśo chłopa, 
chcąc więc wywrzeć zemstę wysadził w T 


powietrze budynek szkolny. 


Přzy wygrzebywaniu zwłok dzieci, 


zasypanych rumowiskami domu rozśry |% 


wały się iście dantejskie sceny, 


Jedna z matek, która postradała piej} 


cioro dzieci, dostała obłąkania i porwa- 


wszy zwłoki najmłodszego synka, poczę- 


ła wzywać wszystkie matki, aby pom- 


sściły śmierć ofiar, 


Sytuacia w mieście stała się bardzo 


naprężońa, gd jż wzburzeni perar | ; 


chcieli ruszyć gromadą do sąsiednic 
wsi, wyciąć w pień fermerów, 


ich zrównać z ziemią, 


Interwencja policji zapobiegła bra-|Ę 


tobójczej walce. 
Podniecenie ludności wzrosło do nie 


łosny był korowód odprowadzający na 
cmentarz 72 trumienki, 
Miasto przybrało żałobę, na domach 


wywieszono czarne chorągwie; a niesa- HERE 


| mowity szloch napełniał ulice miasta. 
Zbrodniąrza wywieziono do wiezie- 


myśl zasady: — kło utodził się (łupcem, nia, znajdującego się w odległej jaRiejś 


temu i szkoła nie pomoże, kto. zaś jest! 
: temu szkoły nie NE 


miejscowości, żadna bowiem siła nie, 
Dea r go od samosądu ludności. 


Awya kignmea: raryetogo" medm oki. 


Zr: nowany starzec z rozpaczy udusił lekkomyślną |sztuki. ziodziejskiej. i 


„kochanke 


w Paryżu. przy alicy Charen 219] 
samotna, drzwi miəszkania, 


mieszkala od Kilku mriesięcy 

mioda dama, Germiuine Godet, 
Prowadziła życie dostatiie i spokój- 

ne, dzięki przyjacielowi 


czsto ją odwiedzał i nie szczędził gro- | si jej spoczywała wiązanka 


sza va wydatki, 


Zawiadomiłi więc 


Strasziiwy widok uderzył  przyby-| 
łych. W sypialni na łóżku leżał rozkła- | 


swemu, który | dający się trup młodej kobiety. Na pier- 


*zwiędłych 
róż. mę pręga na szyj świ iadczyła, iż pan- 


Mtie Germaine wyjażdżała często z| na Germaine Godet została uduszoną. 


Paryż ża, Zimę spędzała na połzdnin, - lą- 
to w Alpach, a w sezonie wiosenny 
Widle | w Patyżu życie wesole, odwiet > 
jąc hale, dancingi i kabarety. 

‘Sasiedzi parny 
więc uwagi, iż mieszkanie jej często stóń 
pustką i tym razem tie przyszłoby: « im 
do glowy niepok pié sie o los „lokatorki, 
gdyby nie obrzydliwy zapach, który wy- 
dobywał sie z apartamentów Ge: zmadiy. 
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Kliford nię mógł teraz w to uwierzyć. 
"To byłoby naiwnością z isgo strony. 


Ale przedewszysikiejn należało się u 
pewnić. czy podejrzenie o dokonanej 


zbrodni jest usprawiedliwione. 

Z kuchni prowadzity drzwi do ogro- 
du. 

Kliiord nacisnął klamkę — zamek był 
usunięty z zewitętrziej strony. 


Lecz klucz w tym wypadku był zby- 
tęczny. W salonie okna zasłonięte były 
żaluzjami, w kuchni jednak wystarczył) 
tylko otworzyć okno, by z wysok. par- 
teru skoczyć na ziemię, 

Kliford tak właśnie uczynił, 

Przy pomocy latarki więzień willi 
„Moje marzeńie* począł badać schodki, 
prowadzące z kuchni do ogrodu. 

Tu również odnalązt czerwone pla- 
my. Na trawruku obok schodków wid- 
miały wyraźnie ślady stóp ludzkich. 

Kliford był już na tropie... 

Zimny dreszcz poraz drugi przebiegi 
mupo plecach. 

W ciągu 27-miu lat swego Życia 
Kliford. poraz pierwszy zetknął się z 
prawdziwą, tajeęfmiczą zbrodnią, 

‘Mimo niepowodzeń w życiu, mimo 
ciągłych trosk i zmartwień naiwny ak 


t 


Godet nie zwracali | 


SkumiaznzuniAWwsNWNUNzUdCSnzASRZENU FESNRSZZWECZACSSKEM 


Mordercą był jej przyjaciel, 
m | Luseaut, bogaty kupiec paryski. 
Zbr odniarza nie dostano jednak żyw 
cem w ręce sprawiedliwości, 
Na wiadomość, iż policja wkroczyła 
ko) matsżłcapia jego kochanki i zbrodnia 
szła najaw, zażył silną dawkę truciż- 
kę ddóra „pozbawiła go życia, 
Przy samobójcy znaleziono 'isł, wy- 
jaśniający tragedję. 


Gzorge 


Siasi SBSAAUUAZEGE "aeddaciuskkiacAAAiROM ana al sasóznanatuwn SEA 


35) 


tor o meco sentymentatnem. usposobie- 
miu nie znał jeszcze życia, z tej właśnie, 
najstraszniejszej strony: 

Podejrzenie, które wkradło $ię.do jes 
g duszy — teraz nabrało już cech pra- 
wdonodobicństwa. 

Ślady stóp. ludzkich naprowadziły go 
do piwnicy, ttkrytej „wśród: ogrodowych 
krzaków. Drżącemi rękami odgarniał 
kłujące pokrzywy, połamane drzewka i 
zdentańą trawę. 
trudach dobrnął do drzwi 


Po wielu 
piwnicy. 

Otworzył je jednem pelmięciem. 

"Wszedł do wnętrza. 

Uderzyła go silna woń wilgoci į stę- 
chliziry. 

Podniósł do góry latarkę — — — 

Szeroko rozwartemi ze strachu oczy 
ma ujr-.4 na poziłodzę bladą, woskowa 
twarz, wytrzeszczone oczy, siwą brodę 
| zbrukana kcwią koszulę,.tego, którego 
SoRCiem był w tei chwit, z którym 
p trzema dniami kłóci się zażarcie 
T uitzat zmasakrowany trup Mikołaja 
Krakowskicgo, znanego milionera, któ- | 
Tego tak ohydaie zamordowano i rztco- 
to do piwnicy jego własnej wili.. 


policję i otwarto] 


O 


kazały się bez- || 
„krowy fermera j$ 


padek ten doprowadził do, szału ; 


a osady |. 


'bywałych granic w czasie pogrzebu. Ža- i zy Ş 


PO 


w 8 z pierwszorzędnych ka- 
wiarni przy Mariahilf w Wiedniu zauwa 
żyła służba, iż mlody wytwornie wyślą 
dający mężczyzna omdłał przy szklance 
czarnej kawy. . 


EOE PEWNY ZEE ACE RZESZA ED | |. 


George Liuseaut posiadał znaczny 
majątek, lecz roztrwonił go na zaspoko* 
jenie kaprysów kochanki, 


Skoro Germaine dowiedziała się iż 
przyjaciel jej stoi nad brzegiem ruiny, po 
stanowiła zerwać z nim stosunki. 


Między kochankami doszło do śwał 
townej kłótni, a Luseaut chwycił nie- 
wierną za gardio. Uścisk był silny, sko- 
ro Germaine _„%yżionęła ducha. o ni aia ofiar. mma ducha. 


ROZDZIAŁ XVII. 
- DZIWNE SPOTKANIE. 


—=-To zrobił Audrzej... 
An drzej... 

Słowa te szepnał głośno Kliiord, sto- 
jąc w piwiiicy nad trupem Krakowskie- 
gd. 

Był blady inie więdział co się z nim 
dzieje. Ręce drżały mu jak w iebrze. 

Skułony, opanoWwajty paniczńym stra 
chem, zgasł latarkę i słapiając się na 
nocach =wywlókł się z ogrodu. : 

— Mój kuzyn — mordercą!.. 

Przypomniały mu się w tei chwiłj da 
wne czasy, gdy obaj bawili się ua po- 
dwórku, razem puszczali do góry pa- 
pierowe latawce i kochał się jak rodz: a 
i bracia. 

Kiford nawet teraz kochał Andrzeja 
mułością,, na jaką zdobyć się potrafi czła 
wiek szczery w stosunku- da swego: ku- 
zyha, towarzysza z dawnych lat chł>- 
pęcych. 

Pierwszą jego myślą po SR DONAE 
nit było przyjście z pomocą Andrzejo 
wi, który tę straszną zbrodnię STE 
prawdopódobnie w chwiti niepoczytal- 
ne; premedytacji. 

W tej chwili ktoś kaszlnął za ogro- 
dowym parkancem. 

Kiiford dranął. 

Za płotem dojrzał twarz kobiety, 
którą śledziła go bacznym okiem, 

— Kto tam? — zapytał guiewnię 
ford wyczernanym głosem. 

Kobieta, widząc że ją spostrzegł nie | 


Mój kuzyn — 


Kli- 


miata zamiaru uciekać, lecz wręcz prze- robić. 
cwnie otworzyła furtkę | weszła do o0- czego zamówił pat gdz: sgindziej kole 
grodu, czękaiąc “kgdyby, żeby Kliford | cję? 


Dziś powtórzenie premjery 
w nowootworzonem największem kinie Łodzi 


Gigantyczny dramat psychologiczny osnuty według motta: 
„Nie pożądaj żony bliźniego twego" 


SONATA 
KREUTZEROWSKA 


Potężny dramat tajników serca mężczyzny ubóstwiającego swą 
żonę | rywalizującego z jei kochankiem opracowany według 
dzieła neśmiertelnego pisarza rosyjskiego 


hr. Lwa Tołstoja 


Początek 0 godz. 4.40. 


Wszechświatowy mistrz 
„odurzania w rękach "PON 
„dliwości. 


R: 


Zawezwano lekarza, który przyprt 
wadził go do przytomności. 


„ Okazało się, że gość Spy. y 
doszczętnie okradziony z gotówki ij 
tej właśnie z banku, na wypłatę ro oti 
ów. 

Równocześnie z gotówką znikł mol 
kl, którym młody mężczyzna podj 
chał pod kawiarnię. 


W kilka godzin potem wykryto zł 
mgs d od 
yi nim międzynarodow 
włamywacz, niejąki Karol Hanasele 


Przy złodzieju. żnaleziono flakon 
narkotykiem, służącym do obezwtadi 
mia ofiar. 


oszust 


Io E 2 V TOE A EONA e) TATAA z mą rozmowę. 

— Dobry wieczór panu... — Ar 
tała go nieznajoma. 

— Dobry wieczór...Czego pani clics 

— Pan chyba zapomniał o mnie, chi 
caż pan przyrzekł, że wstąpi dziś zri 
na, prawda? Pan przecież zamówił 
mnie kołacię na dzisiejszy wieczór di 
jakichś gości... Ponieważ pan zrana m 
przyszedł, sądziłam, że pan zmienil zz 
miar... Ale moja córeczka, ta sama, ktt 
ra przynosiła młodej pani śniadania | 
obiady do willi, przechodziła tędy wie 
czorem i spostrzegła Światlo za okiem 
cami; słyszała nawet pański głos i śmk 
chy przyjaciół pańskich... Miałam m 
miar zaraz tu przyjść, lecz musiałał 
najpierw dać mężowi kołację.. Dopiet 
teraz się uwolniłam i przybieglam, "A 
słyszę; że ktoś chodzi po ogrodzie 
Myślę sobie, że może złodziej — prosz 
ml wybaczyć — bo tutaj wsżystko jes 


możliwe... Sądziłam, że może chcą - 
kraść pana Krakowskiego. Korzystają 


z.okazji, > że właściciel willi zajęty jeż 
swymi gośćmi... Ukryłam się więc z 
parkajiem i patrze —> a fo pań sam elk 
dzi sobie po ogrodziś... Nie rozumiem di, 
czego pan dziś zrana do -mtie nie PRZ 
szedł i dlaczego zamówił pan kola: sj 
gdzielndziej.,. Nie lubię w nocy przy” cin 
dzić do willi, bo mówiłam panu, ża ł 
jest nieszczęśliwe miejsce, od chwali td 
zamordowańo tu ojca Krzysztofa | każ 
dy właściciel tej willi kończy życie fre 
g ezna smiercia. Ale mimo to przyszłę 

bym j sodalakyń m do stolu, żaby COŚ ze 
. Dlaczego pan mmie obraził i i dle 


(d. c 


tant DOROTA KNAPP, znana Venus 
merykańska ze względu na przepię- 
i budowę ciała, jest. żarliwą zwo- 
paniczką sportu bokserskego i po- 
mu długię godziny w ciągu 
l dnia, 


f 


| 
_Oddawna już panuje w kołach teat- 
lnych dziwny przesąd, według którego 
ktorzy, którzy grają rolę Bonapartego 
statecznie stają się zawsze ofiarami pe 
nego rodzaju manji wielkości. 
akim niezwykłym wypadkiem, któ 

' dowodzi to jakiego stopnia może się 
ké wrażliwość obecnych artystów, jest 
in, o którym wspomina nam j. Skinner, 
jnematografista amerykański, w swym 
bisie życia prywatnego Charlie Chap- 
ha, 
Znudzony swą krytyką, giętką laską 
iswemi charakterystycznemi wąsikami, 
wiazda z Los Angelos zapragnęła 
zed dwomia laty, dzierżyć przed ekra- 
em berło królewskie. Przez kilka mie 
ęcy otaczał się historykami, którzy 
dćrywali w jego pałacu rolę nadwor- 
ch nauczycieli, polegającą na gruntow 
m przestudjowaniu czynów, gestów, 
z, asów i uśmiechów Cesarza z 
orsyki, Wkrótce to jego zajęcie prze- 
ło u niego w prawdziwą halucynacje, 
I pewnego dnia, żona jego, Lita Grey 
bostrzegła jak zasiadał do stołu w sza- 
tm mundurze z Austerlitz į słyszała 
k wydawał rozkaz, aby szambelani je- 
b zdaji mu sprawę z tego, co się dzieje 
i polach bitew. Obracając w żart le 
askaradę, zaproszeni goście zaczęli 
yśmiewać jego słowa i przebranie. 
_— Głupcy! — krzyknęła Jego Cesar- 
a Wysokość, 
I wybiegłszy z pokoju stołowego, 
knal się w swej pracowni, z której 
e wychodził przez całe popołudnie. 
W tydzień później p. Skinner otrzy- 
ał ad Charlot'a list, w którym prosi o 
lezwłoczne i bez opóźnienia stawienie: 
ę w głównej kwaterze. 
| — Natychmiast, opowiada p. Skin- 
èr, — udałem się do mego kolegi i zna 
złem go, przeobrażonego w prawdziwe 
b Bonapartego. Charlie Chaplin już nie 
izystował, Dusza jego rrzeobrariła się 


| 


lifwórcy Napoleon 


EAFRESS 


MLF CZORYT 


% porcie newiarskim wybuch? groźny pożar, który poczynił wiele <z"Aq, pVli- 
czonych na mijjony dolarów, Na ratunek zjawiła się całą wodna i lądowa s raż 
ogni owa, 


—— - 


w duszę jego bohatera. Był to uderzają- 
S przykład zmiany osobowości, Powoli 
zbliżył się do mnie, ścisnął mi dłoń, wy- 
bierając pozy najbardziej charakterysty 
czne ź ikonografji napoleońskiej, 1nó- 
wiąc o tryumfalnym marszu swych ar- 
mji, mających zdobyć cały świat. Nag- 
le, oparł się o fortepian. Wtedy Zita w 
towarzystwie innych aktorek wtargnęła 
do pracowni i zaczęła poduszkami bom 
bardować swego męża, który upadł zem 
dlony. Awanturę tę przypłacił Charlie 
kilkoma miesiącami choroby. 

Podobne zdarzenie o innym artyście 
opowiada p. Gomer Carillo w paryskiej 
Comedie z 14-$o bm. 

— Mój przyjaciel Albert Dieudonne, 
który naśladuje w Napoleonie Abela 
Gance'a, osobę cesarza, przeżył podob- 
nie jak i Charlo’ cały rok pracy filmo- 
wej w stanie nieświadomości, w praw- 
dziwem rozdwojeniu swej osobowości, 
A jednak w całym francuskim teatrze 
niema artystów mniej podatnych sugest- 
jom, jak ten miły chłopiec, wesoły, sil- 
ny, o pozytywnym: umyśle opanowanych 
nerwach. Cechą charakterystyczną tego 
zrównoważonego temperamentu jest 
słodki sceptycyzm arystokratyczny, któ 
ry mu pozwala na przyjmowanie na;bar- 
dziej dziwnych wydarzeń życia, z uś- 
miechem pobłaźliwej ironii. 

— Pod jednym względem podobny 
jestem do Napoleona — odpowiedział 
Abelowi Gance gdy ten zaproponował 
mu tę wielką rolę, byłem bowiem rów- 
nież kaprałem podczas wojny... 


Z początku nie wykazywał wcale 
ochoty przyjęcia tej ofiarowanej mu roli. 
Lecz stopniowo, obserwując w lustrze 
swoją suchą twarz, włosy płaskie, ener- 
giczne usta, nos orli, wysokie czoło, jas- 
ne oczy, powiedzial wreszcie nie bez pe 
wnei ironii, 

— Niech tam... Ponieważ nie chodzi 


a chorują ra manje WIELKOŚCI 
harie Chaplin miewał halucynacje, że jest... cesarzem? 


Albert Dieudonne przeżył rok pracy filmowej nad 
| Napoleonem w rozdwojeniu osobowości. 


o Napoleona Cesarza, lecz o młodego Bo 
napariego, mogę spróbować... 


Próba była wspaniała. Gdy kilku kry 
tykom pokazano sto metrów filmu, o- 
krzyk pochlebny rozszedł się po sali. 
Był to dokładny profil z medalu, przed- 
stawiający jenerała z czasów włoskiej 
kampanii, był to profil olimpijski pierw 
szego Konsula, były to świecące oczy 
przyszłego zdobywcy świata... 

Czytając książki Fryderyka Massona 
studjując pamiętniki świadków tej epo- 
pei, obserwując obrazy David'a. Dieu- 
donne ostatecznie upoił się napoleoniz- 
mem. Dusza bohatera z pod Lodi, zastą 
piła w podświadomości jeśo duszę scep 
tyka. A czytało się na twarzy jeśo halu- 
cynację, cud. zawrót słowy. Od chwili 

| tej ci, którzy widzieli go codziennie na 
‘naszych zebraniach w starej Kawiarni 
Neapolitańskiej, zaczęli być świadkami 
| dramatu, który był inny iednak niż ten 
filmowy w Biliancourt Zwykle cała ta- 
jemnica koncentrowała się w jasnvch ie- 
go oczach f pewnym $rymasie ust. Od cza 
su jednak, jakby w gorączce wypowia- 
dał zdania be” sensu, 
| — Jutro u Barrasa. 
( bitwy... 

Iiezeli kto, myśląc, że robi aluzię do 
swe] jutrzejszej pracy, zadawał mu nie- 
dyskretne pytanie, Dieudonne, budząc 
sie z2 snu, usiłował uśmiechnąć się, 
| przygryzaiąc wargi, Gdyż na szczęście 
dla teso artysty. silne zdrowie moralne, 
wychowane w zdrowej szkole francus- 
.kiej, pozwalało mu poskromić te ataki 
*delirium. I dlatego obecnie po spokoj- 
nem wyleczeniu nerwów, nasz poczciwy 
Albert mósł źrzucić swój szary mundur 
aby znów się uśmiechać sceptycznie. 
, Mimo to od czasu do czasu mruczy jesz- 
j cze: 

— Ten Bonaparte to niebezpieczny 
człowiek... 


Jutro pa polu 


| 


- Käy nasigpi 
konie Swiaia? 


Ciekawe: obliczenia 
paryskiego obserwa- 
torium. 


Paryski „„Matin*, donosi, iż przepro- 
wadzone w paryskiem _obserwatorjum 
obliczenia wykazują iż tempo obrotów 
ziemi zwalnia się stopniowo o wymierną 
jednostkę czasu Z każdem tysiącieciem 
zbliżamy się do momentu który zwie się 
popularnie końcem świata, 


Przed miljonami lat, młoda jeszcze 
wówczas ziemia była widownią zmaga- 
mia się sił ognistych Poruszała się wów 
czas 6 razy prędzej, aniżeli obecnie, qo- 
koła swej osi. W ciągu czterech godzin 
zaledwie następowała przemiana dnia i 
nocy. Potem siły niedostrzegalne, te sa- 
me siły wulkaniczne, które dzisiaj jesz- 
cze drzemią pod skorupą ziemską i po 
wodują - katastrofalne wstrząśnienia w 
połączeniu z olbrzymiemi masami wól 
oceanicznych, zaczęty swoją pracę ha- 
mującą. Puls ziemi stopniowo słabł, szyb 
kość ruchu obrotowego zmniejszała się 
1 doszło stopniowo do tego, że kres 
przemiany dnia i ncy obejmuje 24 go- 
dziny. Przejdą znowu miljony lat, zanim 
tempo obrotów ziemi zmniejszy się zno 
wu o mały ułamek czasu, aż w końcu 
nastąpi ów koniec, Matematyk mote 
nawet obliczyć, kiedy rozegra się ostut= 
ni akt ziemia) tragedii, 

Różnica w szybkości, z jaką nasza 
planeta porusza w przestrzeni wszech- 
świata swoje pięć kwadryljonów tonn 
jest oczywiście minimalna — w grani- 
cach życia ludzkiego poprostu znikoma, 

ciągu jednego stulecia zaledwie wy- 
mierna, w ciągu tysiąclecia wynosi już 
jedną dziesiątą sekundy. O tę właśnie je 

"ą dziesiątą sekundy zwiększa się dłu- 
gość dnia w ciągu tysiąca „lat! Na zega- 
rze wieczności tysiąc lat znaczy mniej, 
aniżeli sekunda, aje dla długości dnia 
ziemskiego taki okres czasu posiada: 
wielką doniosłość, O tę drobną cząstecz 
kę jednej sekundy zbliżamy się bowiem 
z każdym tysiącleciem do owej godziny, 
kiedy stara zmęczona ziemia, krążyć bę- 
dzie jako organizm sparaliżowany, skost 
niały wokó; wygasającego słońca. 


„Żadne słońce nie będzie przyświeca- 
ło ludziom ziemskim w tej dalekiej przy 
szłości, albowiem i temu źródłu światła 
i ciepła grozi katastrofa. Od miljardów 
lat kula słoneczna coraz bardziej się 
kurczy. Nadejdzie chwila, kiedy i słoń- 
ce zagaśnie, 

W chaosie ciemnych zimnych mgła- 
wic, dokona się przeznaczenie zmarłego 
słońca. Rzadko tylko, może raz na setki 
tysięcy lat, świetlny promień przebiega- 
jącej komety przeniknie ciemną atmos- 
ferę ziemi 1 niby błyskawica oświetli na 
sekundę mogiłę ludzkości 


GOJSGLOSGOGWAÓAK 


BONAG4A., 


szampion hiszpański, który powalił w 
Buenos Aires słynnego Kid Charol, 
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Turyści— Ezami 


Niezwykła. ofiarność, 
cięstwa, złożyły się 


mistrza 


` Łódź, 23 maja. 


W sobotnim , Exprssie* podkreśliliś- 
my dobitnie, że dia Turystów, hie istn:e- 
je już żadna porażka, w rozgrywanych 
obecnie mistrzostwach Polski, t. ZW, ex- 
tra-klasy piłkarskiej. 

I że Turyści muszą dać ze siebie 
wszwstko, aby jako mistrz Łodzi, nie 1a- 
dstawiali już więcej swej skóry do bica, |! 
lecz z zeli nareszcie bić sami. W brze- 
ciwmym bowiem razie nie pozostame 
mic Mao, jak zakasać fękawy i marsz 
do 1: ziej Ligi. A ta ostatnia ewentual- 
ność. byłaby wielką krzywdą nietylko 
dla‘ klubu, lecz dla całej sportowej Łodzi 
w której Turyści tak licznych zw olenni- 
ków posiadają. ~- 

Pierwsza drużyna Turystów, 
zdeje się, nie zawsze, tak poważnie 
rzecz traktuje. gdyż w przeciwnym .a- 
zie os'acane przez nią wyniki nie były- 
by tak biegunowo do Siebie nie podobne, 


tym razem zrożtnniało i: oceniła powagę 


chwili Nie mniej jednak” zmaszemi jes= 
teśmy odpkreślić, że wczorajsze iej wy-|' 
czyny, nie stały ani w przybliżeniti na 
tym poziomie- sportowym, jakiego od 
nisi mamay prawa i zarazem obowiązek 
wymagać. 


Dotkliwą ` l bolązczką mistrza Łódzi 
była i tym razei jego linja napadu, zda- 


ie się, zestawiora na posiedzeniu jakiejś 
„rody familignej", a nie komisii sporto- 
wej: Bowiem manięrowanie najlepszego 
w Polsce obrońcy, Karasiaka, gra w ná- 


padzię, jak, to tym rązem uczyniońo, a 


* przeciwko czem, już w. sobotę na tem 
miejscii- - protestowaliśmy, niew ynikło 
bynajmniej „z konieczności. Wręszcię 
wstawianie do drużyny graczy ni jedy- | 
spoto. wanych, którzy 2 tygodnie i wię- 
ZE, nie grali i nie frenówałi. mając na ich 
miejsce „godnych: zastępców, zasługuje 
tia paważnie: zastrzężejią. y 

Przecież zasadą tachowego kierow- 
werwe wiae, e; senat dru- 


okalach: O tei PANEN zapomina się ie” 
dneka, tak lekkomuślnie, 'prawdopodob- 
nie dla błahych przyczyn - ubocznych. 
A te zaś mszczą się bardzo dotkliwie. 

I na tych zawodach porażka Trys- 
tów wisiała znowu Ja- W. tosku dzięki 
marnej grze napadu. 

Kubik _S5t gral daleko poniżej R 81 
formy, Kulawiań „bujał* i „kiwal“ ale 
pytamy, na co się to komu przydało? 
— nie oddał prócz Kubikowi St. niko- 
mu pożytecznej piłki. A ponieważ, Kü- 
hika cała drużyna zaczęła tak hoinie pił- 


która: 


(bwów) 3:2 (0:2) 


ambicja i wola zwy» 
na zasłużony Sukces 
Łodzi. 
kami obdarzać, który je w Iwiej części 
marnował, trudno się dziwić, że i o su 
kces było tak trudno. Karast:k nie zep- 
psuł wprodzie nie, ale przyzsia on sam, 
że joki kicrowunik linji napadu nie spel- 
ni on nigdy tak dokłodnie ciążącego na 
nm zadania, jakby to uczynił w obronie. 
Bałczewski bardzo pracowity. lecz 
jak cały tak ad hoc zestawiony napad 
z nikim nie zgrany, mie wiedział nigdy 
komu piłkę oddać, ani też od kogo iq mo- 
że otrzyniać: Z tego też powodu Michal- 
ski na lewem skrzydle nudził się wprost 
gdyż całemi kwadransami zapominał o 
rtm, nie tylko Bałczewski, lecz-cała 
drużyna. 
Linia POMOCY *FTiurystów. niezwykle 
pracowita i skułećzia, jak również | 


4 


Lass w bramce zadowolił. 

„„ Czarni” okazali się drużyną fizycz 
nie imponującą, technicznie i kombina- 
cyjnie doskonałą, bez luk i rażących nie- 
domagań. Jednakże nie potrafili omi swej 
pod tymi względami, wyraźnej wyższo- 
ści nad przeciwnikiem odpowiednio prze 
biegiem gry i skutecznością pracy przy- 
pieczętowaćz 

Gdy bowiem zdołali. oni na pewien. 
CZAS opanować sytuację i i strzelić 2 bram 
i, uznali się już za zwycięzców, zapo- 
mi mając, że od strzelenia” przez- hich D 
statniej bramki .do końca gry było jesz- 
cze 50 minuta czasu, który oni na grę 
tonszalaneka, zwlekanie i zyskiwanie 
na czasie, pragnęli Skrócić: — I to, się 
na nich zemściło. * 

Czas ten nie omieszkał aiz 

przeciwnik, uzyskując wyrównanie, a 

następnie zwycięstwo. Ytedy-zaś „Czar 
ni“ zamiast jąć się nanowo pracy, potra- 
cili głowy, zaczęli grać faul aby już pra- 
wie zupełnie nie dojść do głosu. — 

u Turystów jedno wymaga naiwyż- 
szego.uznania, t. i. ich: zawziętość. Chó- 
ciaż bowiem, wi iele nie kleto się u nich 
i w licznych wypadkch nie wiedze osi 
co z piłką począć, grając bezplanowo i 
chaotycznie _to jednak 4ż do: ostatniej 
chwili parli oni eala siłą naprzód, tak, 23 
ich obrońcy zapędzali się często, aż na 
pole: karne przeciwnika, zwyyciężając w 
rezultacie zupełnie zasłużenie. 

Bezgraniczne poświęcenie Się, OFE. 
ność, ambicją 5 woła zwycięstwa, złoży” 
ly się na zwycięstwo mistrza Łodzi. 

Przebieg gry nadzwyczaj interesui4- 
cy, tempo mordercze. Stała. chwilami 
lekka wyraźna i decydująca przew wa 
Turystów. Sędzia p. Rozenfeld b. dobry. 
Publiczności okolo 2500 osób. : 


N ajszybsi ludzie Świata 


startować będą- na międzynarodowych zawodach 


'.. lekkoatletycznych we Lwowie. 


"Z Skazi ikea wystawy sportowej 
we Lwowie” 
zawody . lekkoatletyczne. w-.dniach 11, 
121 13:czerwca.- | 


"Prócz: całego.szeregu czołowych lek- 
ach tych weź 
mie udział światowa elita lekkoatlety- | itd, Jeżeli weźmiemy p 


koatletów Polski w "zawod 


Pe 


c 


odbędą się międzynarodowe 


PaT zwańy dziś najszybszym czło- 
wiekiem świata, 

Pozatem ;; ją” przyjęli: Gress- 
bach (Niemcy), Goro (Wegry), Kesmary 
(Węgry) Vohralik (Czechosłowacja) oraz 
dwaj bracia Striniste (Czechosłowacja) 
uwagę, że jest 
to; pierwszy w polsce. zjazd tylu znako- 


Na. czoło, zagranicznych: zawodników miłości, zrozumiemy, że wrażenie wy- 


którzy.. zgłosili swój u 
bezaprecime zwycięsca - Padocka dr 


+. 43 


; Wiadomości 


__ Ostatnie wysokocyirowe kl Te- 
pienen Węgier we Wiedniu i- i 

aly ogromne- zdeprymowanie—i 
reakcję w sferach sportowych - węgier= 
skich, 
Węgierskiego "Związku Fotbalowego. 
Przypomina to nastrój i objawy po fatal 
nej klęsce na Olimpjadżie paryskiej w 
roku 1924, Obecnie wystąpił prezydent 
Węg. Zw, Fot, poseł Dehr, publicznie z 


a szczególnie w kierownictwie 


dział wysuwa się wołane „tem „byłó kolosalne, 


e =w 


zagraniczne. 


į oświadczeniem, w którem winę klęsk 
przypisuje różnym machinacjom polity- 
korobów śspertowych-i-domaga się eli- 
minowania wsżelkiej polityki -ze sportu: 
W tym-eelu proponuje trtworzenie dyk- 
tatury footbalowej na Węgrzech, oraz 


obrona, której nie wiele można zarzucić. 


wiz, BO dali LT k 1 M GDA A LNU waż 


dla przeprowadzenia regeneracji footba | 


lu węgierskiego, grożąc w przypadku | n 
niezrealizowania jego po dymisją, 


Klęska Ł.K.S-u we Lwowie. 


19: —— 


Pogoń—Ł. 'K. S: 2:0 (1: 0). 


Chaotyczna gra łodzian, którzy - powinni 
byli opuścić boisko ze zwycięstwem! 


(Telefonem od lwowskiego sprawozdawcy 
spörtowego „Expressu”). 


Lwów, 23 maia. 


Mistęz Polski ; przechodzi. obecnie 
wielki kryzys. W ostatnich tygodniach 
notujemy same niepowodzenia druży- 
ny nadpełtwiańskiej. Od początku Se- 
zonu, drużyna lwowskiej „Poroni* nie 
zdobyła się jeszcze na' jeden poważniej 
szy wysiłek. Nic też dziwnego, że doj 
niedzielńego spotkania Pogoni z Ł. K. 
S-em przywiązywano w  lwowśkim 
świecie sportowym wielkie znaczenie. 
Łodzianie byli poprzedzeni' bardzo: do- 
brą opinią. którą pozostawili w r. 1925 
grając'z krakowską „Wista“ finał roz- 
grywek międzyokręgowych mistrzostw 
Dobra opinia łodzian została niestety, 
w. świecie lwowskiej piłki nożnej po- 
ważnie naruszona. Stwierdzam to 2 
wielką przykrością, bowiem nie brakło 
wczoraj na boisku 


adherentów drużyny łódzkiej. 


Wynik spotkania był niepowity. 
Wczorajszy mecz ŁKS-u z Pognią, jest 
dła drużyny łódzkiej niepowetowaną 
klęską. Łodzianie powinni byli miecz 
wygrać! Pogoń grała źle, powiedział- 
bymi bardzo źle!, Pogoń grała przez 
dłuższy- czas w dziesiątkę, osłabiona 
brakiem swego najlepszego gracza Fich 
tla na pozycii środkowego pomocnika, 
który nóźniej statystował na prawem 
skrzydle, łodzianie nie umieli wykorzy- 
stać madażaiacej się okazji i pozwolili 


kich minął pod znakiem pięknego zwy- |. 
cięstwa Sztekkera nad Szczerbińskim. 


Walka ta należała do niezwykle emo 
cjonujących spotkań, obfitując w niezli- 
czoną moc, ciekawych momentów. 


Śzcżerbiński _ po wypadku z Debie 
walczy słabiej odnosząc jedną prześra- 
ną za drugą.. 

Natomiast Sztekker dzielnie kroczy 
po linji zwycięstw, zwyciężając najsil- 
niejszych . zapaśników obecnego turnie- 


ju, 
spotkań 


Do bardzo emocjonujących 
sonem. Murzyn bronił się dzielnie przez 
2 kwadranse, ale po tym czasie zmuszo 
ny był skapitulować na sile Kawana. 
Czarna Maska odniosła dalsze zwy- 
cięstwo nad nerwowym Nestrom, który 
walczył wyjątkowo poprawnie. Tempo 
walki. było błyskawiczne, a narzucił je 
tajemniczy zapaśnik. . 

Olbrzym Prohaska miał wczoraj nie” 
lada przeprawę z Wildmanem = Rozpo- 
rządzający nadludzką siłą czech wal- 
czył jak zwykle brutalnie, - lecz Wild- 
man ze zwykłym spokojem odparowy- 
wał „ciosy” Prohaski. 

Rezultat walk przedstawia 
stępująco, 


się na- 


1 para 
Wildman — 


a Prohaska- 


- Przewaga zmienna: Prohaska walczy 
dziko. Obaj zapaśnicy znajdowali się 


R REPEAT 


należała również walka Kawana z Thom. 


sobie jeszcze ha' opuszczenie boiska ja- 
lo zwyciężeni. W ataku łodzian chaos 
trudny wogóle do onisania. Linja na- 
padu grała na „hurra“. Do ataku do- 
st.oiłą się i pomoc. która grała: bezpla- 
nowo, byle dalej od swojej bramki. Ło- 
dzianie mogli opuścić wczoraj boisko z 
2 punktami. Mimo sprzyjających warut. 
ków (gra Pozoni w 10-tkę) uzyskania 
zwycięstwa, zawdzięczając _ chaotycz- 
nej grze ataku i złej pomcy, wraca Es 
K. S. dọ Łodzi z przegraną £:0. 

O grze samej trudno coś. pówiedzieć. 
W pierwszych minutach opuszcza boi- 
sko, podpora «.użyny mistrza Pogot 
Fichte! « powdu odniesionej kontuzji, 
miejsce jego na pozycji środkowego Bi! 
mocnika zajął Wacek Kuchar. 

W tej fazie grySłoneckiemu udaje się 
zdobyć prowadeznie dla barw Pogoni. 
Zdenerwowanie udziela się drużynie 
gości, która na żadną celową akcię nie 
jest w stanie się zdobyć. Jedynie, na 
wysokości zadania stanął bramkarz i 
obrońcy. 

Po przerwie, Szabakjewicz ustala 
wynik końcowy. 

Heroiczne wysiłki łodzian w celu 
zmni. zenią klęski, „względnie urtowa 
nia punktów, nie: odnoszą już porząda- 
nego skutku i przy Stanie 2:0 dla Pogoni 
sędzia p. Ziemidhiski z Krakowa odgwiz 
duje koniec zawodów. 

Zawodami kierował p. Ziemiański 
— wzgłędnie dobrze. R. 


p. 


XXIII dzień furnieju walk francuskich 


Wspaniałe zwycięstwa Czarnej Maski i Sztekkera.— 
Nestróm w przewidywaniu porażki. Stracił całkowicie. 
humor.—Dziś walczy nareszcie Czarna Maskę. 

ze Sztekkerem. - 


iWezceaży "wieczór walk  francus-| 


nm zh 


` Tajemniczy zapaśnik nadaje T 
błyskawiczne tempo, oszałamiając for- 
malnie Nestroma,._. 

W 8 minucie błyskawicznym chwy» 
tem „przedni pas*-powala Maska Nestro 
ma na obie łopatki. Publiczność szcze- 
rze nagradza nowy sukces Maski, 


RR ja — Szczecbiński, 

Wajka bardzo ciekawa. Obaj prze- 
kasi rozporządzają doskonałą tech- 
n 

Przewaga Sztekkera, która mu uda- 
je się po 11 minutach zwyciężyć przeciw 
nika chwytem tylny pas z zastosowa- 
niem młynka- 


(+. 4 para 
"Kawan — Thomson. 

Kawan yt niemal przez; caly czas 
walki w przewadze, * 

Thomson bronił się dzielnie demon- 
strująč świetne- tricki techniczne.. Przez 
2 kwadranse stawiał murzyń dzielnie 
czoło przeciwnikowi, ulegając dopiero 
w 31 minucie. Publiczność szczerze ok- 
laskiwała zwycięzcę jak i pokonanego. 

Na dzień -dzisiejszy rozlosowane Z0- 


A staly następujące. pary: 


aską — Sztekker, 
Thomson — Debie: =>: 
Bryłła — Prohaska EE 
Kawan — Nestrom (decydujące). 
Wieczór- dzisiejszy. ściągnie -niezawo 
dnie-tłumty publiczności do lokalu Apol 


kilkakrotnie w niebezpiecznych sytuac-| lo. 


są, lecz szczęśliwie Cera 


Walka - zakończyła się: wynikiem nie- 
- rozstrzygniętym, 


prześra- 


Niebywałe bowiem eo 
wywołało spotkanie Czarnej Maski z 
Sztekkerem oraz ARR walka Bryt 
ły z „Prohaską. Joker. 


|| 0d5-7 podwieczorki 


M 


wyrób krajowy, palentowany pod W,K. 424. Do 
obycia w wszystkich składach p:pierniczych po 


i] 


Za wydawnictwo „Republika“ sp. z ogr. odpow. 


_ Mrót 


| 


Str. 8, l 


TETEE I S IEEE EIN TAD 
a WIEŚ ERA X 


neuskiego arc 


SR DAREK 


E E 


yfilmu rewolucyį 


Dramat życiowy osnuty na tle dzie'ów zdetronizowanej dynastii. 
Tragedja serc rozgrywająca się w metropoalji grzechu — Paryżu 


i stolicy wielkiego państwa bałkańskiego. 


W rolach najświetniejszych Kochanków: niezapomniana bohaterka z „Ńenigsmark* 


riugetie Duflos i Charles de Roche. 


Orkiestra symfoniczna pod dyrekcją p. L. Kantora. 


0 


85 


je Ż S 
y 5 


< fkmtatnowa f 


PIET TRS z ARTEZY 


+ 
SAJ 


| HOTELU UMÓJ 


Codziennie 


POLL 


e kół ę 


r 


„A 


g 


Dziś dalszy ciąg 
welkiego 


Międzynarodowego Turnieju 


B.A Z 


ORKIESTRA 


PLIEAOKWNÓK— G0 


A $ EN n 


7 
> 
ORC 


zapaśniczych 


Dziś, w poniedziałek d. 23 maja o g. 8.30 w 
walczą: 


Czarna Maska — Sztekker 


Mistrz Polski Warszawa- 


Thomson — Debie 


Murzyn szamp. Indji, Szamp Berlina 


s 


nie zł, 25,-= lub po cenach hurtownych od 
Zasładów Przemysiowyci: 


stoering, Poznań, / minag. | 


RA GAYE SZYN 
EE AE A 


Wai:ka decydująca aż eo rezultatu 


Brylla— Prohaska 


Lekarzy specjalistów 
Y PBSCJBUBA Szamp Europy G-Sląsk Szampion Czechosłowacji 


i gabinet lekarsko-dentystyczny 


SANITAS” 


=" ma 
>> 


a ME 
a 32 Bida wł 


II 


Walka decydująca aż do rezultatu 
Kawan — Nestrom 


M'strz świata Wiedeń Szamp. Szwecji 


Początek walk o godz. 8.30 w. 
Początek koncertu o godz. 3-ej. 


ZEP PREZ: 
ARE O sĄt Me 


D-ra MARJI LEWINSONOWEJ Kasa czynna od if do 


Początek 


YJ" Spi pere, - E A: BA 

x sy” "y Zi 75 Ka : Ą 
z 4 z z e f - r sĘż s) 
x AR łe zł 4 AP: A t 4 

> >, e o e e M 


8 


BRAUN 


Południowa X. 23 
7 tel, 40-26 
| Specialista chorób 
skórnych | wene- 
rycznych leczenie 
światłem, (Lampa 
kwarcowa 


Przyjmuje 
od9 do]! rano 
i od 5-8 w. 


Dr med, 


L. Pryl 


Zawadzka Ne 1 
Telełon Nr, 25-38 
Choroby skórne 
włosów. weneryc2* 
ne: moczopłiciowe 
(leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 
promieniam! 
Róatyena. 
Przyjm. od 9-2 į 5-8 
CA | Dia pań odd 4 — b 
j| Oddzielna pocze- 
kalnia. 


Dr. med | 


S 
$ j 
DUDICZ 
powrócił 
Ceqaieiniana 43 
Tei 41:32. 
Choroby skórne, WŁ 
ABrYczne moczodiciowi 
Leczemie SZIUk -= 


wym słońcem wy 
żynowem 


Przyjmuje od 
24 | g. 8 do 10 rano 
321 od 5—8 w. 


Ceglelniana 6 m. 3 tel. 43-63 Kotysa ; jz E: ; 
. z ; 5 CE NEA 7% Td b. 4 KAY . . ` 
or skory z woren hasenie defektów cery, Spe-f | S2 MARSA BLE Ró = SRG z: esa 
ne masaże twarzy i ciała Masaże odfłuszczające, USu. p 
ue wk sów elektroliża, Lampa kwarcowa, Soliax, Elek. LECZ Ra ń © €Y 
terapia. Godz. przyjęć od 10—8, Dia banów od 1—3 lekarzy specjalistów gabinet denty GA / 
mitów, y: EIA j 
— styczny brzy Górnym Rynki, = REŻ - Dzielna Ne 9. 
P oszukuje Pictrkowsua 294, tol. 22 89 s! Ó AE tędy gardia. | FSE 28-98. 


przy przystanku (r+mw. pabjanickich) 


'beznanego z księgowością fabryczną 


i płuc, 


przyjmuje chorych w chorobach wszys |] Wózki dziecinne 


METYKI 3 


Choroby skórne. 
weneryczne | mo- 


T, LĄ | H kich specralności od g. 10 fano do 6-ej f} tożka mstalowr: Konstantynowska 9. czopłciowe. 

i | no poł, Szczepienie ospy, analizy (mo: |] ma'erace do me trzyjmuje od 12—2i 5—7. Przyjmuje 
i i | | cłu, kału, krwi, plwocin ètc) operacie ją asi: tóżek || «= 0d 8=I0  od5—8 

opatrunki, „Patent. Naj Leczenie lamna 

i- i a a . IPorada 3 złote. Wizyty na mieście || dogodniej i naj ii ur SHI hi HA NIE : 
cy również samodzielnie koresponduje Zabiegi ' operacje od umowy, Kąpiele lanie’ l Wi i i Li l Oddzielna -posses 
ęzyku polskim. Oferty wraz z poda- nei LZ Naświetlamia lampą Kwarcó- Dole fabr a foxe „YOPUAMIN: oddawna wypróbo,| kalnia dla Pań, 
pi wynagrodzenia, proszę złożyć w red. aż „2ohronol wanv i niaukowojspreparowany śroñ:k- 


złote. platynowe + mosty. 


Roentgen. Zeby sztuczne, korony 
W medziele i świeta do godz. 2 po ook 


Płotriowsda 72 
w podwórzu 
re 


t. pisma pod „M. E: M.* i 
Prenumerata W Łodziszł. 4.00 miesięcznie. —Zamiejscowa 5 zł. 


miesięcznie.—Zagranicą 7 złotych miesięcznie 
Odnoszenie do domów 40 groszy 
Redakcja | Administracja, Piotrkowska 49, Godziny przyjęć redakcji 6—7 
Telelony redakcji 27-24, 36-43, 36-14 po poł Rękopisów niezamówio- 
Telefon administracji 22-14 — — — — nych nię zwraca się — — — 


Ogłoszenia: 


ogloszeń administr 


aA TA PB. LIRA E E 
Władysław Polak. Widrukarni „Republiki* Łódź, Piotrkowska 4 115 


50 dawek— 14 zł. ze spos bem użycia | SE 
Dr, Gebhardet Co. Danz é, Oddz 292 | BRE 


Ugłoszenta kolorowe (minimalna 


ZWYCZAJNE 8 gr za wiersz milimetrowy (na stronie 10 szpalt). 
40 groszy za wierz milimetrowy (na stronie 4 szpalty) Zaręczynowe | zaślubin pa 
tekście 10 zł Zamiejscowe o 50 proc Zagr o I0VU proc drożej Za terminowy druk 
nie odpowiada Drobne 10 gr Poszuk pracy 5 gr Najmn 50 gr. 


wielkość ćwierć $tróny) 


og 4.30 


Dr med. 


[il 


Ronsiant 'mowska 9 
Tel. 49—66 


Stomatolog 


Chor. szczęk, dzią” 
seł, podniebienia, 
zebodołów i £ p. 
Od 1'/„—5 i 8—9 
wniedz elę 11—2, 


Lekar - dentysta 


F. Moovit 


przyjmuje w lecz 

nicy przy ul, Piotr 
kowskiej 294 

codziennie od godz 
2—7 wiecz, 


MM 


2 pokoie umeblo- 
wane frontowe w 
śródmieściu, z tele- 
funem lub mieszta* 
nie 2-3 pokojowe 
dla bezdzietneśo 
małżeństwa pod 
Spokojni" lokato* 
rzy“ do Administr, 
„Republik:* 


Lekarz- dentysta 
poszuku e posady 
(zastępstwa) w go- 
dzinach przed po 
tudniowych, Oferty 
sub  „Asysten'ka* 
w adm , Republiki” 


za 


ją *. p. 
og - 
posady BONY 
do dziecka lub 
DANNY do towa= 
rzystwa do «starszej 
osoby, Mogę wy!e= 
chać  Ofesty sub. 
„OPEKA“ 
w adm, Republiki 
zz 
p~ o na wypłatę 
obuwie Piotr- 


kowska 32, w po- 
dwórzu, 3-2 wejście 


apugę  mów'ąacą 
f s rzedam, Ka 
rola "0 m5 23 


~È "ŚR wyć 


w TEKŚCIE: 


100 procent droźeł 


Redaktor odpow. Jóżef Burian. 
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